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Zwycięskie walki Turków na Kaukazie.
Zbrojenia Chin.

Zwycięskie walki Turków na Kaukazie.
Konstantynopol, 9 listopada.

Godzina 7 wieczorem. Agencya Otomańska donosi:
Doniesienie głównej kwatery opiewa: Według wiadomości, które wła

śnie nadeszły zostali Rosyanie pobici w  obszarze kaukaskim  
po dwudniowej walce. Nasza armia zajęła stanowiska nieprzyjacielskie. 

Konstantynopol, 9 lutego. 
Godzina 10 wieczorem. Drugie doniesienie o zwycięstwie na Kaukazie 

opiewa: Podczas gdy nasza kawaierya wyruszyła przeciw nieprzyjacielowi 
przez Tagihsman, zaatakowało gros naszej armii centrum armii rosyjskiej, 
które było złożone z silnych woI$k. P@ dwudniowe! walce zostat 
nieprzyjaciel pobity* Nasza armia obsadziła stanowiska opuszczone 
przez nieprzyjaciela.

■Misi

Walki Niemców.
Londyn, 9 listopada.

„Morn. Post“ donosi, że Niemcy na wschndnim froncie znajdują się na linii Warty 
i swoje najlepsze wojska jako tam niepotrzebne wysłali na zachód. Należy więc 
oczekiwać ich dalszego ataku koło Ypres i La Basse. Nacisk rosyjski jest jeszcze 
za daleki, aby mógł mieć faktyczne znaczenie dla terytoryum niemieckiego. Ciągłe 
nowe ataki Niemców na zachodnim froncie wykazują, że nie ma jeszcze u nich 
Wyczerpania.

Bombardowanie Poti.
Konstantynopol, 9 listopada.

Urzędowo donoszą z głównej kwatery:
Skoro flota rosyjska schroniła się do swoich wojskowych portów, bombardowała nasza 

flota rosyjski port Poti. Bombardowanie wyrządziło szkodę. 
(Poti jest portem w gubernii Kuiaiskiej na Kaukazie; tworzy punkt wyjścia dwu iinij 

kolejowych do Batumu i do Itaku. —  Przyp, Redakcyi).
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Walld w Egipcie.
Konstantynopol, 9 listopada.

Dnia 8 b. m. godzina 5 po południu. Urzędowe doniesienie głównej kwatery opiewa:
Z pomocę Boskę została wczoraj egipska granica przekroczona przez 

nasze wojsko.

Chiny się zbroją.
Berlin, 9 listopada.

»Vorwarfs“ cytuje petersburską „Rjecz“, która 
ę.wielkiemi obawami pisze o polityce Chin. 
riJ^f 8*3 zbroją i w S z a n t u n g u  z g r o m  a- 

21 * y  w i e l k i e  s i ł y .

l ądaią ° d 30Syi różnych ustępstw w 
s Aą°W, pragnąc wykorzystać trudną dla Ro- 
yx chwile.

Pozatem wielkie obawy petersburskiego dzien
nika budzą tarcia pomiędzy Chinami i Ja
ponię. Chiny pozwoliły wprawdzie japońskim 
wojskom wylądować dla walki z Niemcami, ale 
ochronę nietykalności swej ziemi poleciły S ta 
nom  Z j e d n o c z o n y m ,  czyli wrogowi Japo
nii. Obecnie mnożą się protesty Chin przeciwko 
naruszeniu wyznaczonej dia działań wojennych 
strefy.

Wiedeń, 9 listopada.
Donoszą tu z Pekinu, że związek chińskiej 

młodzieży w Pekinie ogłasza odezwę, gdzie mó
wią o mobiłizacyi trzech dywizyi japońskich w 
Mandżuryi i skierowanych przeciw Chinom 
przygotowaniach Anglii, Francyi, Rosyi. W ie
my — powiada — gdzie są nasi wrogowie i 
wzywa Chińczyków do broni, do włelkiego dzie
ła wolności. Mamy teraz wielkich sojuszników.

Rada obrony krajowej w Pekinie pomiędzy in- 
nemi krokami zarządziła sformowanie nowych 
36 dywizyi wojska.

Znaczne siły są wysyłane na granicę rosyjskę.

Walki turecko-angielskie.
Londyn, 9 listopada.

Według urzędowego doniesienia, oddział wojsk 
indyjskich i brygada morska zajęła Fao u ujścia 
Szatt ei Arab W zatoce perskiej po jednogodzinnej 
walce. Nie było rannych.

Konstantynopol, 9 listopada.
Urzędownie donoszą: Gdy nasi żandarmi i na

sze szczepy zniszczyły wojsko angielskie, które 
wylądowało w Akaba, cofnęły się 4 angielskie 
krążowniki, które się tam znajdowały, a pozostaje 
tam tylko jedyny krążownik.

Pociski „dum-dum“ w armii 
angielskiej.

Berlin, 9 listopada.
Drugi wiceburmistrz berliński, który jest kapi

tanem rezerwowym, odniósł pod Ypres ciężką ranę 
w lewą rękę od angielskiego pocisku „dum-dum“. 
Wiceburmistrz przedstawił władzom angielskie po
ciski „dum-dum“.

Rosya gromadzi siły 
na południu.

Bukareszt, 9 listopada.
„Korrespondenz Herzog® donosi: Od chwili, gdy 

Turcy ostrzeliwali Odessę, załogi w Kiszyniewie, 
Kijowie, Tyraspolu, Benderze i Odessie zostały no- 
wemi wojskami wzmocniono. Od Milkowa do Odes 
sy założyli Rosyanie miny.

Z Odessy, Sebastopola i okolicy Rosyanie t łu 
mnie uciekaję w głąb kraju. Ludność rosyjska, 
która nie chciała wojny, jest przygnębiona.

Stanowisko Bułgaryi.
Sofia, 9 listopada.

Prezydent ministrów Radosławów przyjął re
prezentantów trójporozumienia, Serbii i Grecyi 
i oświadczył, że stanowisko Bułgaryi pozostaje 
niezmienionem. Dnia 3 listopada Radosławów 
odwiedził ambasadora rosyjskiego.

Szefowie opozyeyi bułgarskiej odbyli posie
dzenie i  również oświadczyli, że Bułgarya po
winna nadai zachować neutralność.
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Po ..upadku Ozinglay.
Tokio, 9 listopada.

Podsekretarz stanu ministerstwa marynarki o- 
świadczył w sprawie przyszłości Czingtau, że Ja
pończycy będą niem zarządzać przez czas wojny, 
a po wojnie rozpoczną rokowania Z Chinami w spra
wie tego obszaru. > ,*

Cholera.
Wiedeń. Dnia 8 b. nr. stwierdzono w Wiedniu 

29 wypadków cholery, 1 w Gracu, dwa w Ce- 
iowcu, 1 w Kromieryżu, 1 w Ołomuńcu, 2 w Odo
lanach, 1 w Neugasse, 1 w Kunowicach, 3 w Li- 
pniku, 2 w Opawie. W Galicyi stwierdzono w Kra
kowie 4 wypadki (z tego 3 u osób wojskowych), 
w powiecie liskim w gminie Berehy Dolne 5, w 
Ustyanowej 8, w Nowym Sączu 50 (u osób woj
skowych), w powiecie przemyskim w gminie Hu
cisko Nienadowskie 3, w Korytnikach 2, w Kra- 
wiczynie 1, w Krzywczy 7, w Kunkowcach 1, w 
Nienadowej 3, w Przemyślu 6, w Watowcach 4, 
w Żurawicy 6.

Znamienny głos turecki 
w sprawie Włoch i Trypolisu.

Prasa francuska — po rozpoczęciu kroków 
wojennych przeciw trójporozumieniu przez Tur- 
cyę — usiłuje przekonywać Włochy, że ten 
nowy moment powinien tam przeważyć szalę 
na korzyć trój porozumienia, albowiem idące 
w parze z wojną turecką poruszenie się iudów 
muzułmańskich stanowi niebezpieczeństwo dia 
Włoch na gruncie Trypulisu, zwłaszcza, gdy 
Turcy rozpoczną kroki, celem zawładnięcia 
Egiptem.

Zabiegi francuskie mierzą przebiegle w punkt, 
nader dia Włoch drażliwy. Dotychczasowy kurs 
polityki włoskiej dlatego między innymi stronił 
od Francyi, iż widział w niej państwo k o n k u 
r e n c y j n e  na m o r z u  Ś r ó d z i e m n e m .

Włochy mają tradycye władztwa na tem mo
rzu i ambicye kolonialne, które właśnie znala
zły były ujście w zajęciu Trypolisu...

leh dążenia do ekśpansyi kolonialnej na po- 
brzeżu północno - afrykańskiem paraliżowały 
prąd inny — nurtujący przeciwko Austryi w 
związku z posiadncymi przez nią okręgami z 
ludnością włoską.

Otóż prasa francuska sili się na dowodzenie, 
że w chwili obecnej plany śródziemno-morskie 
Włoch doznają dorazTiego niebezpieczeństwa ze 
strony Turcyi —  która w obecnej wojnie sprzy
mierzyła się z Austryą i Niemcami.

Przeciwko tym s t r a s z a k o m  występuje pół- 
urzędowy „Tanin* turecki, zbijając je bardzo 
rozsądnymi argumentami.

Włochy — dowpdzi „Tanin* —  powinny ro
zumieć, że Turcya w obecnej wojnie nie ma na 
myśli jakichś podbojów na wielką skalę. Turcyi 
chodzi o obronę jej egzystencyi. Leży tedy w 
jej żywotnym interesie n ie  p r z y s p a r z a ć  
s o b i e  w r o g ó w ,  i nie gonić za mrzonkami... 
Nawet zajęcie Egiptu nie odbywałoby się pod 
znakiem podboju, lecz uwołnienia ujarzmionej 
przez Anglię ludności.

1 chociaż drogim jest Turkom Trypolis z je
go ludnością muzułmańską, to nie wypływa 
stąd jeszcze, iżbyśmy dążyli do zjednoczenia 
pod naszą władzą wszystkich mahometan. Mo
żemy więc szczerze zapewnić Włochy, że do
póki pozostaną one w przyjaźni z naszymi przy
jaciółmi odpada wszelka możność jakiegoś działa
nia na szkodę Y.Toch zc strony tureckiej.

Dalej zaznacza „Tanin*, iż bezpośrednie zet
knięcie się Włoch z ludnością muzułmańską (w 
Trypolisie) jest świeżej daty, i właśnie stano
wisko, jakie Włochy zajmą w obecnym kon
flikcie europejskim może mieć ważny wpływ 
w przyszłości na cały układ stosunków pań
stwa włoskiego ze światem muzułmańskim.

Rozumie się, że prasa turecka stara się u- 
spokoić Włochy, iż Turcya nie uprawiałaby w 
chwali obecnej jakiejś awanturniczej polityki 
podburzania muzułmanów trypolitańskich prze
ciwko Włochom, i rząd turecki pospieszył z tego 
rodzaju stanowczemi zapewnieniami.

C. GABRYELSKA, Kraków, kupuje, sprzedaje i 
najmuje —  fortepiany, pianina, harmonie i pia- 
neie —  krajowe i zagraniczne, nowe i przegra
ne — za gotówkę i na spłaty — bez zaliczki.

fftasyjska' sóeyalna' tiemokra- 
cya a wojna.

W  Zurychu miał odczyt wódz rosyjskiej socy
alnej demokraeyi („bolszewików*) tow. Lenin. 
Między innemi dowodził, że w interesach ro
syjskiego proletaryatu bynajm niej nie leży, aby 
Rosya zwyciężyła. Wskazywał dalej na to, że 
odebranie Rosyi ziem obcych (np. Ukrainy) by
najmniej jej nie zaszkodzi. Rosya jest dostate
cznie silną, aby utworzyć dla siebie własne 
państwo narodowe; właśnie dopiero w takim ra
zie otrzyma możność szybkiego rozwoju. Rosya 
udaje, że prowadzi wojnę „słowiańską* —  w in
teresach słowian. Ale proszę mi pokazać — 
mówił referent —  państwo, w którem słowia
nie mieliby większą wolność, niż w Austryi. Je
śli już mamy mówić o państwie „słowiańskiem*, 
to raczej Austrya jest takiem państwem, a nie 
Rosya.

Rzeczą ciekawą jest, że Plechanow, znanej 
sławy rosyjski socyalny demokrata i teoretyk, 
stoi na wręcz odmiennem stanowisku. W  liście, 
umieszczonym w angieiskiem piśmie soeyali- 
stycznem „Justice* pisze, że zwycięstwo Nie
miec zrobiłoby Rosyę wassalem Niemiec i bez
warunkowo opóźniłoby jej rozwój ekonomi
czny. Wraz z tem utrudniłoby rozwój polity
czny i socyalny. Diatego też w Rosyi spółcze- 
snej iylko najskrajniejsi reakeyoniści mogliby 
cieszyć się z porażki Rosyi.

Z prasy ukraińskiej.
Ukraińcy galicyjscy mają swoją główną kwa

terę w Wiedniu. Wydają tam szereg pism, po 
części w języku ruskim, po części w n i e m i e 
c k i m  i starają się energicznie wpływać na opi
nię publiczną w pożądanym dia siebie duchu. 
Naj ulubi eńsze motywa —  konieczność stworze
nia niepodległej Ukrainy, jako przedmurza prze
ciw Rosyi; lojalność, wykazana przez Ukraiń
ców wobec Austro-Węgier; bohaterskie czyny 
ukraińskich strzelców* (których pono jest aż 
1000 i którzy mieli brać udział w obronie prze
łęczy węgierskich); biadanie nad tem, że mo- 
skalofilzm w Galicyi rozwinął się przy popar
ciu polskich władz. Związek wyzwolenia Ukrai
ny wydaje „Wistnyk Sojuza wyzwolenja Ukrai
ny*. Stawia sobie za cel utworzenie samoistne
go państwa ukraińskiego, „potrzebnego dla eu
ropejskiej równowagi*, w formie konstytucyj
nej monarchii z wolnością dla wszystkich na
rodowości i wyznań wiary, z samodzielnym 
ukraińskim kościołem.

Na wypadek przyłączenia do Austryi ma po
wstać odrębny autonomiczny kraj. Równocze
śnie ma być przeprowadzona radykalna refor
ma agrarna w interesach włościaństwa. W  ode
zwie do Europy związek wskazuje, że bez ode
brania Rosyi 30-milionowej Ukrainy rozbicie 
Rosyi będzie niezupełne, i państwo na nowo się 
wkrótce odrodzi. W  nrze 2 redaktorzy „Wist- 
nyka* w artykule „Wertajemo do czasiw sławy 
kozaekoj*, śpiewają hymn pochwalny na cześć 
ukraińskich strzelców, którzy mszczą wszysikie 
ukraińskie krzywdy, wszystkie ukraińskie zdra
dy.

Tenże „Związek* wydaje po niemiecku 
„Ukrainisehe Nachrichten*. Wśród „informacyj*, 
przeznaczonych dla prasy niemieckiej, znajdu
jemy np. taką, że-80% wszystkich Rusinów sta
nowią włościanie „w zupełności przygotowani 
do walki z caratem*... Pismo się skarży na Ro
syan, którzy zmuszają terorem Rusinów (np. w 
okręgu brodzkim) do przejścia na prawosławie, 
co rosyjskie pisma określają jako dobrowolną 
zmianę obrządku. Jako przyczynę uwięzienia 
Szeptyckiego przez Rosyan, pismo podaje we
zwanie, które miał metropolita uczynić z kazal
nicy do ludu, aby pozostał wierny cesarzowi.

Pozatem w Wiedniu wychodzi „Ukrainisches 
Korrespondenzblatt*, w którym obok artykułów 
i odezw znajdujemy komunikaty „Ogólnej ukra
ińskiej Rady* i „Stałej ukraińskiej delegacyi w 
Wiedniu.

Wogóle Ukraińcy 
dnać sobie opinię

ogromnie starają się zje- 
w Wiedniu (i innych mia

stach i krajach). Ich wysiłki są godne uwagi...

KRÓNIKfc.
Poniedziałek 9 listopada.

Nastąpny aumar „liapnoduM wyf* 
tizie jutro o godz. 3 rano.

Komisarz rządowy w Krakowie. Ponieważ pre* 
zydyum miasta opuściło Kraków, namiestnictwo 
mianowało komisarzem rządowym radcę miejskiego 
prof. J. N o wa ka ,  zastępcami dra E. BandroW- 
śkiego i prof. Kostaneckiego. Rada przyboczna 
składa się z 12 radców miejskich.

Ewakuacya. Szereg obwieszczeń, rozlepionych po 
ulicach miasta, wreszcie nieco zmienił nastrój lud
ności krakowskiej, która początkowo za żadną ce
nę nie chciała rozstać się z ukochanem miastem. 
Widok przeciągających wojsk, transportów ran
nych, niezliczonych wozów trenu ze swej stron? 
wpłynął na usposobienie.

Tak czy inaczej ludność, zwłaszcza zamożniej* 
s za ,  masowo opuszcza miasto. Przez dworzec 
przejeżdżają także pociągi z uciekinierami z miast 
wysuniętych bardziej na wschód, Tarnowa, Rze
szowa itd. Tym nie wolno na dworcu wysiadać 2 
pociągów'.

Ostatnie obwieszczenie dyrekcyi policyi podaje 
do wiadomości publicznej, że wszystkie urzędy 
publiczne i banki otrzymały już polecenie natych
miastowego opuszczenia miasta, tudzież że n ie
b e z p i e c z e ń s t w o  z a g r a ż a  t w i e r d z y  bez
poś r e dn i o .

Wobec tego c. i k. komenda twierdzy ostrzega* 
że gdyby ludność bezzwłocznie nie korzystała 
z pociągów ewakuacyjnych, będzie ona b e zw zg lę 
dnie pieszo poza obręb tw ierdzy wydaloną.

W dyrekcyi policyi wielki napływ osób, stara
jących się o karty pobytu. Liczni Królewiacy zwra
cają się o zezwolenie na pozostanie w twierdzy i 
niejednokrotnie otrzymują takowe. Policya poleca 
zwłaszcza wywozić z Krakowa liczne rodziny, ^ 
pierwszym rzędzie małe dzieci.

Przegląd pospolitego ruszenia. Dziś w ponie
działek rozpoczyna się stawka pospolitaków, uro
dzonych w roku 1878 do 1890 włącznie. Trwać 
będzie do 13 listopada włącznie. Odbywać1 śięi bę
dzie w szkole barakowej przy ulicy Dietłowskiej 
o godzinie 8l/2 rano.

Emeryci państwowi, oraz wdowy i sieroty p° 
funkcyonaryuszach państwowych mogą pobrać eme
rytury i pensye — wyjątkowo —  za grudzień w tu
tejszej filialnej kasie krajowej.

Ewakuowani. Ponieważ ewakuowanym podaj® 
się na niektórych stacyach, przez które transporty 
przechodzą, pożywienie wprost do wagonów, po- 
żądanem jest, aby każdy zaopatrzył się w naczY* 
nie i łyżkę, celem uniknięcia przeszkód w rozdzi®* 
laniu pożywienia.

Repertuar teatru  ludowego przy ulicy Rajskiej*
Poniedziałek: „Ż yw y  trup*.
W torek: „20 dni kozy“ .

Si

N A D E S Ł A N E .  
Zawiadamiam 

P. T. Palących papierosy,
że ulubione, znakomite bibułki cygaretowe

„POBUDKA"
tudzież tutki „ F ra m o s“ i „ S a lv e s o l“ — 
do nabycia we wszystkich trafikach.

Przy tej sposobności wyrażam moje najser* 
deczniejsze

podziękowanie
tym wszystkim, którzy wskutek wojny zua,e^i 
się w sąsiednich krajach monarchii i poP^cb 
tamże moje wyroby, żądając je we wszystk* 
trafikach. Dzięki właśnie tym moim Szanowny 
Zwolennikom i Przyjaciołom, oraz krzewicie-.^ 
przemysłu polskiego, wyroby moje rugują i *  ... 
nych krajach monarchii t e g o  r o d z a j u  
r o b y  f r a n c u s k i e .

Kraków. SVIr W ł .  B e ł d o w s k i
Fabryka tutek i b ibu łek  cy ga re to w Y ^
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